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	Trudno wyobrazić sobie lepsze miejsce dla tej wystawy niż Muzeum Emigracji w Gdyni. Właśnie tu kolejne etapy i kluczowe momenty biografii Jana Nowaka-Jeziorańskiego ukazują się we właściwym kontekście. Aby zrozumieć rolę jego misji kurierskich z okupowanego kraju do Londynu, trzeba przecież poznać historię Rządu RP na Uchodźstwie. Fenomen Rozgłośni Polskiej Radia Wolna Europa dostrzec można tylko na szerokim tle inicjatyw politycznych polskiej emigracji politycznej po II wojnie światowej. Nie sposób wyjaśnić skuteczności, z jaką Jan Nowak-Jeziorański zabiegał o polskie sprawy w Waszyngtonie, pomijając dzieje i znaczenie Polonii amerykańskiej. Usytuowanie Muzeum Emigracji w samym sercu gdyńskiego portu, z którego legendarny Kurier z Warszawy dwukrotnie wypływał do Sztokholmu jako emisariusz Komendy Głównej Armii Krajowej, nadaje naszej wystawie wymiar symboliczny.
	Ten życiorys wyznacza rytm historii Polski w XX wieku – stuleciu totalitaryzmów. Jan Nowak-Jeziorański wychował się w odrodzonej Rzeczypospolitej, bronił jej niepodległości w II wojnie światowej, przez lata dyktatury komunistycznej na emigracji walczył o jej odbudowę, wreszcie po 1989 roku starał się odzyskaną niepodległość umacniać. Nie lubię wielkich słów, lecz prawdą jest, że od początku chciałem służyć idei, chciałem służyć Polsce – mówił w jednym z wywiadów. Roztropna troska o niepodległość Polski – wielki cel rozpisany na szereg działań praktycznych – oto sens i centrum życia Jana Nowaka-Jeziorańskiego, a zarazem główna oś narracji naszej wystawy. Nowak – żołnierz Polski Podziemnej, Nowak – twórca i wieloletni dyrektor Rozgłośni Polskiej RWE, Nowak – polityk, rzecznik polskich spraw w Białym Domu i na Kapitolu. Prezentując kolejne rozdziały tej fascynującej biografii, zwracamy uwagę na niezwykłą zdolność przekuwania wzniosłych idei w skuteczne działanie. Jan Nowak-Jeziorański był bowiem jednym z tych, którzy najlepiej wcielali w życie słowa marszałka Piłsudskiego o romantyzmie celów i pozytywizmie środków.
	Nawet najpoważniejszy życiorys człowieka bez reszty oddanego sprawom publicznym ma swoje kulisy. Dzięki przekazanym przez spadkobierców pamiątkom nasza wystawa pokazuje Jana Nowaka-Jeziorańskiego także od strony prywatnej. Charakterystyczny wełniany kapelusz, aparat fotograficzny i książeczka do nabożeństwa z osobistymi notatkami – to świadectwa gustów, zainteresowań, a także głębokiej wiary dyrektora Rozgłośni Polskiej RWE. Magnetofon, na który Jan Nowak-Jeziorański nagrywał swoje wojenne wspomnienia, spisywane następnie przez jego żonę Jadwigę, odsłania kulisy powstania „Kuriera z Warszawy”. Przypomina zarazem o dwóch szczęśliwych latach, które Jeziorańscy spędzili wspólnie w domku na przełęczy Thurn w Alpach austriackich. Zdarza się przecież, że codzienność przeplata się z wielką polityką.
	Pamięć o Janie Nowaku-Jeziorańskim jako żołnierzu Armii Krajowej i uczestniku Powstania Warszawskiego stanowi nawiązanie do silnie zakorzenionego w polskiej tradycji przekonania, że wolność jest warta najwyższej ceny. Standardy wypracowane przez Rozgłośnię Polską RWE – niezależność dziennikarska, rzetelna informacja, niezgoda na przemilczenia i odpowiedzialność za słowo – to wielkie zobowiązanie dla mediów wolnej Polski. Działalność Jana Nowaka-Jeziorańskiego w Waszyngtonie, zwłaszcza zabiegi na rzecz rozszerzenia NATO, przypominają o kluczowym dla polskiej dyplomacji kierunku transatlantyckim. 
	Po 1989 roku Jan Nowak-Jeziorański skupił się raczej na celach strategicznych polskiej polityki zagranicznej niż na doraźnych sporach partyjnych. Gotów był współpracować z każdym rządem i rozmawiał ze wszystkimi, którzy chcieli słuchać jego rad. Myślał samodzielnie, często w poprzek granic dzielących główne obozy. Być może dlatego pamięć o nim łączy dziś wszystkich Polaków. Liczymy, że wystawa czasowa Muzeum Emigracji w Gdyni, poświęcona postaci Jana Nowaka-Jeziorańskiego, będzie inspiracją do świadomego życia „na falach wolności”.  
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